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Problematyka zainteresowań historycznycli młodzieży 
w refleksji teoretycznej polskich dydaktyków historii

W yodrębnienie t e o r i i  zainteresow ań  oraz przemiany w 
s z k o le  p o ls k ie j  wprowadzające h is t o r i ę  jak o  obowiązkowy 
przedm iot nauczania związane są  z wiekiem X V I I I ,  jednakże 
szacunek d la  wiedzy h is to z y c z n e j b y ł w naszym sp o łe cz e ń stw ie  
dużo w c z e ś n ie js z y .

" H is to r y k i  k o n ie cz n ie  c z y t a j .  Miałem i  sam n ie  małą 
wiadomość h is t o r j i ,  i  w b ie g u  spraw siła m  s ię  tem ra to w a ł, 
żem p rz e sz ły ch  wieków sprawy w ie d z ia ł"  p is z e  do syna w swym 
te sta m e n cie  S ta n isła w  Ż ó łk ie w sk i^ ,  zaś M arcin B i e l s k i  podob­
n ie  form u łu je  swe poglądy k r e ś lą c  n a stę p u ją ce  słow a: "A to ć  
j e s t  c e l  własny c z y ta n ia  h i s t o r j i ,  k tó r a  ja k  nam z a le c a ją  
m ądrzy, że n ie  ty lk o  są  świadkami czasów , św iecą prawdy, 
matką p a m ię ci, a le  t e ż  m is trz y n ią  ż y c ia  n a szego "2 .

P o c z ą tk i nauczania h i s t o r i i  w P o ls c e  s ię g a ją  wieku X V I. 
H is t o r ia  rozumiana ja k o  nauka p o l i t y k i  i  m oraln ości uznawa­
na b y ła  za nieodzowną w wychowaniu d z ie c i  s z la c h e c k ic h , s i l ­
n ie  tr e ś c ia m i h isto ry czn ym i p r z e s ią k n ię te  b y ło  wychowanie 
domowe, domagano s i ę  te ż  j e j  u w zględ n ien ia  w programach nau­
k i  s z k o ln e j^ . K ie r u ją c  s ię  względami dydaktyczno-wychowaw­
czymi uczono h i s t o r i i  w sz k o ła ch  a r ia ń s k ic h  w P iń czo w ie , 
Lew artow ie i  K rakow ie, Akademii w Zam ościu, gim nazjach aka­

dem ickich  w E lb lą g u , Toruniu  i  Gdańsku^.
S e k re ta rz  i  h is t o r io g r a f  Władysława I V ,  p ro fe so r  Gdań­

s k ie g o  Gimnazjum Akadem ickiego Joachim  P a s to r iu s  /1 6 1 1 -1 6 8 1 /
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u w ażał, że l e k c je  h i s t o r i i  powinny zajmować w gimnazjum po­
czesn e  m ie js c e , gdyż z dośw iadczeń p rz e sz ły c h  pokoleń  moż­
na w yciągać w n io sk i d la  w sp ó łc z e sn o śc i. Zw racał t e ż  uwagę 
na r o lę  h i s t o r i i  w przygotow aniu do d z ia ła ln o ś c i  p o l i t y c z ­
n e j oraz z a le c a ł  ja k o  le k tu r ę  "Żyw oty mężów znakom itych" 
K o rn e liu sa  Neposa oraz -  "żeb y uczeń  n abrał smaku do h is t o ­

r i i "  -  kompendium Ju s ty n a  i  inne d z ie ła ^ .  W rozpraw ie " D ie  
iu v e n tu t is  in  stu en d ae r a t io n s  d ia t r ib e "  /1 6 5 3 /  ta k  p i s a ł :  
"U czn iow ie  w s z k o le  i  w domu powinni c z ę s to  s ię g a ć  do prac 
h is to ry cz n y c h  d o s tr z e g a ją c  z czasem  co ra z  w yraźn iej powią­
z a n ie  nauki z życiem  i  m ożliw ość praktyczn ego  zastosow an ia  
zd o b y te j wiedzy h is t o r y c z n e j" ^ .

P e łn e  u znan ie d la  w iedzy h is to r y c z n e j -  w szerokim  
zn aczen iu  i  rozum ieniu j e j  w a r to ś c i n ie  ty lk o  u ty l i ta r n y c h , 
a le  i  pedagogiczn ych  -  p r z y n ió s ł  wszakże d op iero  w iek X V I I I .  
P rze k o n a n ie , że  h is t o r i a  -  ja k o  nauka m oralna, gromadząca 
dośw iad czen ia  przodków ku pożytkow i potomnych -  powinna z a j ­
mować poczesne m ie js c e  w w y k sz ta łce n iu  m łodzieży, b y ło  dość 
powszechne i  typowe d la  O św iecen ia  e u r o p e jsk ie g o ; do te g o  
jednak p o lsk a  m yśl dydaktyczna d o p isa ła  cechy s w o is te , zwią­
zane z dążeniem do przeprow adzenia g łę b o k ic h  reform  p o l i t y c z ­
n ych , sp o łeczn y ch  i  odnowy narodu; s tą d  w ięc s i l n i e j s z e  ak­
centow anie celów  p a tr io ty c z n y c h  w nauczaniu h i s t o r i i  oraz 
zw racanie uwagi na potrzebę wychowania dobrych , rozumnych, 
ś w ia t ły c h , p o l i t y c z n ie  świadomych o b y w a te li. Rów nocześnie 
w ie le  uwagi pośw ięcano poszukiwaniom nowych rozw iązań w pro­
c e s ie  nauczania p rzed m iotu , akcentow aniu rozw oju m yślen ia  
u c z n ia  i  je g o  aktyw n ości w p r o c e s ie  zdobywania wiedzy h is ­
t o r y c z n e j .

Prawdziwym przełomem w pogląd ach  na n auczanie h i s t o r i i  
okazały  s ię  prace związane z doskonaleniem  c a łe g o  system u 

oświatowego w ramach powołanej w 1773 r .  K o m isji E d u k a c ji 
Narodow ej. Prowadzone wówczas d y sk u sje  d o ty cz y ły  s z c z e g ó l­
n ie  celów nauczania h i s t o r i i  oraz zakresu m a te r ia łu  progra­
mowego na p oszczególn ych  s z c z e b la c h  n a u cza n ia , n ie  ominęły
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te ż  procesu poznawczego u czn ia  oraz poszukiwań nowych metod 
i  sposobów n a u cza n ia . Wypracowany model nauczania h i s t o r i i  
p referow ał c e le  patriotyczn e"^ oraz k ła d ł n a cisk  na rozumie­

n ie  procesu  d z ie jo w ego , ro z w ija n ie  m yślen ia  przyczynow o-skut­
kowego oraz u m ie ję tn o ś c i u o g ó ln ie n ia  faktów  h is to ry cz n y c h . 
Naw iązując do nowoczesnych prądów pedagogicznych wskazywał 
na zw iązk i n auczania z p sy c h o lo g ią , w id z ia ł potrzebę d o sto ­
sowywania wykładu do m ożliw ości in te le k tu a ln y c h  i  s i ł  psy­
ch iczn ych  u czn iów , rozbudzania zainteresow ań  h i s t o r i ą ,  ak­
tyw n ości poznawczej m łodzieży oraz stosow an ia  różnorodnych 
środków u ła tw ia ją c y c h  u cze n ie  s i ę  przedm iotu .

Niewątpliwym prekursorem p o ls k ie j  m yśli d ydaktycznej 
w z a k r e s ie  nauczania  h i s t o r i i  b y ł J ó z e f  K a je ta n  S k r z e tu s k i , 
a u to r  " H i s t o r i i  p o li ty c z n e j d la  s z la c h e tn e j m łodzi" /wyda­
n ej w Warszawie w 1777 r . /  oraz "Przypisów  do h i s t o r i i  po­
w szechnej d la  sz k ó ł narodowych na k la sę  t r z e c ią "  /wydanych 
w M arywilu w 1782 r . / ,  k tó r e , ja k  p is z e  Tadeusz Słow ikow ski, 
"o d z w ie r c ie d la ją  w swej t r e ś c i  zasadn iczy  trz o n  osiem nasto­
w iecznych poglądów na nauczanie h i s t o r i i ,  a rów nocześnie 
za w iera ją  g łę b o k ie  sform ułow ania au tora  d otyczące  przedm io-

O
tu  i  metod h i s t o r i i  oraz j e j  zadań" .

A u tor "P rzyp isó w " s ta w ia ł przed h is t o r ią  c e le  dydak­
ty c z n e . Nauka h i s t o r i i  m iała być " s z k o łą  obyczajów " i  edu­
k a c j i  o b y w a te ls k ie j, a j e j  n auczanie winno o p iera ć  s ię  na 
rozum ie, na d ociek a n iu  przyczyn  i  skutków oraz praw rządzą­
cych rozwojem społeczeń stw  lu d z k ic h . Wskazywał również na 
p otrzebę rozbudzania w u czn ia ch  za in tereso w an ia  przedmiotem, 
ro z w ija n ia  ic h  aktyw ności poznaw czej, z d o ln o śc i rozum ienia 
p r z e s z ło ś c i  oraz wywoływania odpowiednich r e a k c j i  em ocjonal­
nych ^. W "P r z y p isa c h "  S k r z e tu sk i s tw ie r d z a ł: " J e ż e l i  doras­
ta ją c y  w wieku i  rozumie cz ło w iek  w ertu jąc  ż y c ia  sławnych 
l u d z i ,  zn a jd u je  w c z y ta n iu  tem upodobanie, z p rzy k ro ścią  
s ię  od n iego  odrywa, a z ukontentowaniem szczerem  powraca, 
g o d zi mu s ię  wtedy p och leb n ie  s ą d z ić , że smak w ie lk i  w n a j­
p o tr z e b n ie js z e j u c z y n ił  u m ie ję tn o ś c i, gdy n abrał smaku w
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takowych naukach, k tó re  mu do r z e te ln e g o  u s z c z ę ś liw ie n ia  
10potrzebne są "  .

Także M ik o ła j W o lsk i, b ib l io t e k a r z  Joachim a C h rep to w i- 
cza  i  szam belan k ró le w sk i związany z obozem reform , zw racał 
uwagę na p otrzeb ę  za in tereso w a n ia  u cz n ia  h is t o r i ą  -  t a k ,  by 
s ię  j e j  u c z y ł z p rzy jem n ością  -  k ła d ą c  n a c isk  na kon ieczn ość 
r e f le k s y jn e g o , rozumowego ujmowania m a te r ia łu , u c z e n ia  "z a  
pośrednictwem  praw ideł dobrego m y ś le n ia " , d o s tr z e g a n ia  " s k u t ­
ków w przyczynach a p rzyczyn  w s k u tk a c h " , d o c ie k a n ia  prawdy 

11h is to r y c z n e j .  Zw olennikiem  n auczania  h i s t o r i i  w o p a rciu  
o p sych ikę  d z ie c k a , je g o  za in te reso w a n ia  i  zam iłow ania oraz 
zw iązki em ocjonalne ze środow iskiem  j e s t  t e ż  S ta n isła w  S ta ­
s z ic ^ 2 .

O s ią g n ię c ia  p o ls k ie j  d yd ak tyk i h i s t o r i i  w wieku X V II I  
p o le g a ły  przede w szystkim  na tym , że p rzystosow u je  ona na­
u cza n ie  te g o  przedm iotu do w spółczesn ych  p otrzeb  k r a ju , eks­
ponuje h is t o r ię  o jc z y s t ą ,  s ta w ia  przed nauczaniem zad an ia  
p o lity c z n e  i  m oralne, n ie  rezy gn u je  je d n o cz e śn ie  z o s ią g ­
n ię ć  m y śli p ed a go giczn e j Zachodu, w sk azu jącej na zw iązki 
nauczania z p sy ch o lo g ią  oraz n a w ią zu ją ce j do m ożliw ości poz­
nawczych i  zainteresow ań  uczniów 1 ^ . R zeczy w isto ść  szk o ln a  
c z ę s to  jednakże o d b ie g a ła  od n ow atorskich  p ostu lató w  t e o r i i  

p e d a g o g icz n e j; brak b y ło  dośw iadczeń w z a k r e s ie  nowoczesne­
go nauczania przedm iotu , n a u c z y c ie le  h i s t o r i i  n ie  zawsze
rep re ze n to w a li odpowiedni poziom , brakow ało podręczników  i

14innych pomocy dydaktycznych .
Po u tr a c ie  n ie p o d le g ło ś c i  n a stę p u je  w sp o łe c z e ń stw ie  

p olskim  wyraźny zwrot ku p r z e s z ło ś c i  w ynikający z przekona­
n ia , że w iedza o n ie j  j e s t  gw arancją p rzetrw an ia  narodu*
W dydaktyce h i s t o r i i  usiłow ano nawiązywać wówczas n ie je d n o ­
k r o tn ie  do t r a d y c j i  K o m is ji E d u k a c ji Narodow ej. P rzy k ła d  
stanow i nauczanie te g o  przedm iotu w Liceum Warszawskim / z a ł .  
w 1807 r » /  g d z ie  zwracano uwagę na za in tereso w a n ia  m łodzie­
ż y , s z c z e g ó ln ie  na s to p n iu  propedeutycznym1^ .
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Na uwagę z a s łu g u ją  te ż  poglądy Hugona K o ł ł ą t a ja ,  który 
w opracowanej przez s ie b ie  in s t r u k c j i  d la  n a u cz y c ie la  Gim­
nazjum W ołyńskiego w skazuje na potrzebę ro zw ija n ia  aktywnoś­
c i  uczniów w p r o c e s ie  nauczania h i s t o r i i  oraz rezygn ację  z 
nauczania pam ięciow ego. Oto ja k  p is z e : "N iech  s ię  tym jed y ­
n ie  n a u c z y c ie l n ie  z a tru d n ia , żeby je go  uczniow ie opowiada­
l i  na pamięć porządek idących  po so b ie  m onarchij i  r z e c z y - 
p o s p o lity c h , sz e re g  królów każdego państw a, bo to  żadnego 
im n ie  p r z y n ie s ie  pożytku prócz ćw iczen ia  pam ięci i  za d z i­
w ian ia  nieświadomych niezm ierną l ic z b ą  imion po so b ie  nas­
tę p u ją c y c h , z k tó ry ch  ledw ie se tn a  na wspomnienie z a s łu ż y . 
C a ła  je g o  u s i ln o ś ć  powinna byó do te g o  zwrócona, ażeby s ię  
n a u c z y li c z y ta ć  z pożytkiem  h is t o r ię  i  wyprowadzać z n ie j  
ważne moralne prawdy, n a jb a r d z ie j w stosunkach prawodawstwa 
i  p o l i t y k i  .  Aby m ogli to  c z y n ić  "n a u c z y c ie l -  d a ją c  w szko­
l e  potrzebne w t e j  m ierze p raw id ła , zachęcać b ęd zie  uczniów 
do c z y ta n ia  d z ie ł  h is to ry cz n y ch  w b i b l i o t e c e ,  w ytykając / . . . /  
n a jle p sz y ch  p isarzów , z a le ca ć  im, aby m ie js c a , k tó re  s ię  
im n a jb a r d z ie j będą p od obały , t łu m a c z y li  na mowę o jc z y s tą  
/ . . . 7  a"by do tłum aczonych takowych wyjątków p r z y łą c z a li  
sw oje uwagi k rytyczn e  i  m oralne, do czego chcąc ic h  wprawić 
tr z e b a  czasem c z y ta ć  z nimi podobne d z ie ła  / . . . /  okazać sp o - 
sób ja k  / ' . . . 7  każdego p isa r z a  z pożytkiem  c z y ta ć  n a le ży " .

O gó ln ie  jednak mówiąc epoka porozbiorowa n ie  może, 
oprócz te k s tu  K o ł ł ą t a j a ,  p o sz c z y c ić  s ię  o sią g n ię c ia m i ani 
w z a k r e s ie  m y śli d ydaktycznej an i nauczaniu przedm iotu , na­
to m ia st wyraźny r e g r e s  w tym w zględ zie  można odnotować w

Л  O

Wolnym M ie śc ie  Krakowie • Przełomem zarówno w d z ie d z in ie  
te o r e ty c z n e j m y śli d yd ak tyczn ej, ja k  również w praktycznym 
nauczaniu przedm iotu , s ta n ą  s ię  d op iero  poglądy Joachim a 
L e le w e la  i  je g o  d z ia ła ln o ś ć  w U n iw e rsy te c ie  Wileńskim1

Podstawowym elementem r e f l e k s j i  dydaktycznej Lelew ela 
b ęd zie  dążen ie do r e z y g n a c ji  z dogmatyzmu w nauczaniu , akty­
w iz a c ja  uczniów w p ro c e s ie  nauczania i  u czen ia  s ię  przez 
k s z ta łc e n ie  zainteresow ań oraz w łaściw e kontakty psychiczne
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n a u c z y c ie la  i  m ło d z ie ży . W nauczaniu za sa d n icze  zn aczen ie  
przypisyw ał on samodzielnemu m yśleniu  i  d z ia ła n iu . W rozp ra­
wie "O h i s t o r i i ,  j e j  r o z g a łę z ie n iu  i  naukach zw iązek z n ią  
m ających" ta k  p is a ł :  "Uczeń w ied zieć  to  pow inien , że n ie  to  
s t a j e  s ię  w ła sn o ścią  je g o , czego  b ę d z ie  u czon y, a le  t o ,  c z e ­
go s ię  sam n a u c z y ł. Że bez w łasnego z d o ln o śc i swych r o z w ija ­
n ia , n ik t  n ic  z n ie g o  wydobyć n ie  z d o ła , bez obudzenia w so ­
b ie  b ę d z ie  znikomym echem, k tó r e  po k iłk a k r o ć  o d b ija ją c  s ię
w u sta c h  je g o  w słabym  z o s ta n ie  przypom nieniu, a n ie  z a s ie d -  

20l i  s ię  w se rcu "  .

Zw racając uwagę na w a rto śc i poznawcze i  wychowawcze 
h i s t o r i i  z y sk a ł L e le w e l s z e r o k i oddźwięk wśród h istoryków  
i  n a u c z y c ie li  h i s t o r i i .  P o g a rsz a ją c a  s ię  jednak z czasem 

s y tu a c ja  p o lity c z n a  ziem p o ls k ic h , zam ierzona p o li ty k a  o ś­
wiatowa zaborców powodująca n a s i le n ie  a k c j i  g e rm a n iz a c y j- 
nych i  r u s y fik a c y jn y c h  n ie  s p r z y ja  poszukiwaniom d yd ak tycz­
nym. Z prac z a s łu g u ją cy ch  na uwagę z punktu w id zen ia  naszych 
rozważań wymienić można je d y n ie  rozprawkę S ta n is ła w a  Zarań­
s k ie g o  zatytułow aną "O sposobach w ykładania d zie jó w " /w yd. 
Kraków 1864 r . / ,  k tó r e j  a u to r  naw iązując do t r a d y c j i  K o m is ji 

E d u k a c ji Narodowej i  poglądów le le w e lo w sk ich  p o s tu lu je  dos­
tosow anie nauki s z k o ln e j do zain teresow ań  i  m ożliw ości poz­
nawczych d z ie c i  i  m ło d z ie ży , dużą uwagę przyw iązu jąc do oso­
bow ości n a u c z y c ie la . "N ie  u le g a  w ą tp liw o śc i -  p o d k reśla  z 

n aciskiem  -  że p o w ia stk i z d ziejów  czerp a n e , b y le  je  ta k ą  
powleczono form ą, w k tó r e j  by do wyobraźni d z ie c i  przema­
w iały  i  m łodzieńczy ic h  umysł za in teresow ać z d o ła ły , p r z y j­

mą one z upragnieniem  a oględny n a u c z y c ie l p o t r a f i  z n ich  
utw orzyć owe f i l a r y ,  o k tó r e  d a ls z ą  naukę b e z p ie c z n ie  b ę -  
d z ie  mógł op rzeć" .

Odrodzenie p o ls k ie j  e d u k a c ji h is to r y c z n e j w G a l i c j i  
doby autonom icznej rów nież n ie  p rz y n io s ło  sz cz e g ó ln e g o  r o z ­
woju t e o r i i  an i p r a k ty k i nauczania h i s t o r i i .  N ie  s p r z y ja ł  

te ż  rozwojowi d yd ak tyk i h i s t o r i i  system  nauczania te g o  przed­
m iotu w K r ó le s tw ie  P o lsk im  id ący  dwoma to ra m i: o f ic ja ln y m ,
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wiążącym s ię  z p o lity k ą  r u s y fik a c y jn ą  i  tajnym  -  eksponują­
cym c e le  p a tr io ty c z n e ; ch o cia ż  j e j  o s ią g n ię c ia  b y ły  tu  więk­
sze  n iż  w G a l i c j i ,

R e f le k s ja  dydaktyczna d o ty c z y ła  zw łaszcza celów i  me­
to d  nauczania h i s t o r i i ,  Władysław Sm o leń sk i, a s z c z e g ó ln ie  
Z o f ia  D aszyńska -  zajm ujący s ię  w K r ó le s tw ie  P o lsk im  m .in . 
dydaktyką h i s t o r i i  -  zw ra ca li te ż  uwagę na aktywność u cz­

niów w p r o c e s ie  n a u cza n ia , r o z w ija n ia  ic h  z d o ln o śc i poznaw­
czych  i  u m ie ję tn o ś c i h is to ry cz n e g o  m y śle n ia .

"Sądzę je d n a k , że n a u c z y c ie l powiniem do pewnego sto p ­
n ia  zapoznać u cz n ia  z rob otą  h is to r y c z n ą , że obok gotowego 
m a te r ia łu  ma obowiązek dać mu poznać, w ja k i  sposób docho­
d z i s ię  do prawdy h is to r y c z n e j .  Wprowadzając do wykładu h is ­
t o r i i  p o ję c ie  j e j  ź r ó d e ł, p rzek a zu ją c  takowe i  c z y ta ją c  n ie ­
k t ó r e ,  ła tw ie j  by można zain teresow ać u cz n ia  h is to ry c z n ą  r o -

22b o tą "  -  p is a ła  Z o f ia  Daszyńska , podnosząc problem a k tu a l­
ny w dydaktyce X V II I  i  początku XIX w ieku, te r a z  niem al zu­
p e łn ie  zapomniany.

K ontynuację ty c h  rozważań podejm ie S .  S o b iń sk i w swej 
pracy p t .  "Uwagi metodyczne o nauczaniu h i s t o r i i "  /w yd. w 
Krakowie w 19Ю  r , / .  Ustosunkow ując s ię  k r y ty c z n ie  do poglą­
dów sprow adzających nauczanie przedm iotu do m echanicznego 
p rzysw ojen ia  o k reślon ych  wiadomości a u to r  zwraca uwagę na 
kon ieczn ość rozbu dzan ia  zainteresow ań  przedmiotem , k s z t a ł ­
c e n ia  aktyw ności poznawczej i  sa m o d z ie ln o ści m yślen ia  u cz­
n i ó w ^ .

O gó ln ie  mówiąc, p o lsk a  edu kacja  h is to ry c z n a  okresu p o - 
rozbiorow ego w d u żej m ierze podporządkowana państwom zabor­
czym, n ie  m iała  k o rzy stn ych  warunków d la  poszukiwań dydak­
ty c z n y ch , zaś rozw ój t e o r i i  d yd aktyczn ej zm ierzał w tym sa­
mym kierunku, ja k  w p rzodujących  państwach e u r o p e jsk ic h : pod­
dawano k ry ty c e  dydaktykę pam ięci oraz poszukiwano nowych 
rozw iązań m etodycznych, w k tó ry ch  i s t o t n ą  r o lę  odgrywała 
tr o s k a  o rozwój m yślen ia  h isto ry cz n e g o  uczniów, a pośrednio 
t e ż  ic h  zainteresow ań h is to r y c z n y c h .
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Po odzyskaniu  n ie p o d le g ło ś c i  zm ien iły  s ię  warunki nau­
c z a n ia  przed m iotu . Edu kacja  h is to r y c z n a  w odbudowującym s ię  

po o k r e s ie  n ie w o li państw ie u zy sk u je  p ierw szorzędne znacze­
n ie  w iążące s ię  z przekonaniem , że h is t o r i a  powinna odegrać 
s p e c ja ln ą  r o lę  cem entującą państwowość p o ls k ą . Również dy­
daktyka h i s t o r i i  z y sk u je  w iększą  rangę, a j e j  problemy dys­
kutowane są  na k o le jn y c h  o g ó ln o p o lsk ic h  z jazd ach  h is to r y c z ­

ką
nych , c h o c ia ż  w przekonaniu dydaktyków zbyt mało u czo ­
nych zajmowało s ię  sprawami nauczania  przedm iotu2^ .

26Na dwóch pierw szych Z ja zd a ch  w wyzwolonej P o ls c e  ob­
rady s e k c j i  d yd ak tyczn ej d o ty c z y ły  zw łaszcza  celów  naucza­

n ia  przedm iotu , zakresu  m a te r ia łu  rzeczowego w programach 
nauczania oraz potrzeby p o p u la r y z a c ji  wiedzy h is t o r y c z n e j .  
P r z e w ija ją  s ię  tu  rów nież p o s tu la ty  k o n ie cz n o śc i uw zględnia­

n ia  w nauczaniu h i s t o r i i  o s ią g n ię ć  nowoczesnej p s y c h o lo g ii  
/К .  K r o to s k i ,  H . P o h o sk a / i  p e d a g o g ik i oraz l i c z e n ia  s ię  z 
zainteresow an iam i m łodzieży /Н . R a d liń s k a /2? .

W o k re s ie  tym pojaw ia s ię  te ż  sz e re g  cennych p o z y c ji  
m etodycznych. Do ta k ic h  n ie w ą tp liw ie  n ależy  z a l ic z y ć  wyda­
ną w 1928 r .  "D ydaktykę h i s t o r i i "  p ió ra  Hanny P o h o s k ie j , 
k tó r e j  au torka -  omawiając szeroko  c e le  nauczania h i s t o r i i  
-  zwraca uwagę s z c z e g ó ln ie  na c e le  poznawcze, p o le g a ją c e  
według n ie j  n ie  t y lk o  na pamięciowym opanowaniu m a te r ia łu , 
a le  na rozum ieniu praw rozw oju d z ie jo w eg o . Ja k  powiada: 
"Pam ięć u s łu g u ją c a  rozumowi s łu s z n ie  i  celowo zbudowanymi 
sk o ja rze n ia m i o p iera ją cym i s ię  na p rzesłan kach  bądź emocjo­
n aln ych , bądź umysłowych, j e s t  r z e c z ą  ta k  cen ną, że prawie 

28tw órczą  / ■ * . . / "  .  C e le  t e  można o sią gn ą ć  ty lk o  przy samo­
d z ie ln e j  pracy umysłowej uczn iów , k tó rz y  "muszą rozum ieć i  
w ied zieć , a n ie  umieć i  pam iętać" ° .  Dużą wagę p rzyw iązu je 
te ż  Pohoska w nauczaniu h i s t o r i i  do "żywego s ło w a " , wykładu, 

będącego sa m o d zie ln ą , tw órczą pracą n a u c z y c ie la . "Od t e g o , 
jakim  b ęd zie  wykład n a u c z y c ie la  -  p is z e  -  b ę d z ie  z a le ż a ło , 
czy s ię  nawiąże n ić  z a in te re so w a n ia , te n  konieczny rezonan­

sowy oddźwięk w um ysłach m ło d z ie ży , bez k tó re go  n ie  może
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być mowy o sk u te c z n o śc i n au czan ia"-50.  Chodzi o u trw a len ie  
w umysłach m łodzieży przekonan ia , że h is t o r ia  może wzruszać 
i  b ud zić z a in te re so w a n ie . Budzenie zaś zainteresow ań można 
o p iera ć  zarówno na czynnikach em ocjonalnych, in t e le k t u a l ­
nych ja k  te ż  u cz u cia ch  e s te ty c z n y c h .

Pewną próbę syn tetyczn ego  potraktow ania k w e s tii  zwią­
zanych z nauczaniem h i s t o r i i  p o d ją ł te ż  J ó z e f  D u tk iew icz  
w pracy p t .  "D ydaktyka h i s t o r i i "  /E n cy k lo p e d ia  Wychowania 

1956 r . / «  W r o z d z ia le  p t .  " H is t o r ia  a za in tereso w an ia  d z ie c ­
ka" a u to r  zwraca uwagę na ró ż n icę  w zain teresow an iach  h is ­
to ryczn ych  w różnych okresach ż y c ia . Począwszy od z a in te r e ­
sowania b a jk ą , kultem  d la  bohaterów , szukania wzorów do na­
śladow ania s t a j e  s ię  h is t o r ia  przedmiotem w artościow an ia 
l u d z i ,  czynów, zdarzeń i  i d e i ,  d o sta rc z a  m a te ria łu  do wy­
próbowania zmysłu k ry ty cz n e g o , porównań i  z e s ta w ie ń , dróg 
dochodzenia do prawdy. Autor zwraca te ż  m .in . uwagę na ro lę  
kryterium  zainteresow ań przy doborze m ateria łu  h is to r y c z n e ­
go na różnych sz cz e b la ch  nauczania oraz a k cen tu je  s z c z e g ó l­
ną r o lę  wychowawczą nauczania h i s t o r i i ^ 1 .

Do sz e rsz e g o  o p a rcia  nauczania h i s t o r i i ,  na za ło że n ia ch  

p sy ch o lo g iczn y ch  naw ołuje rów nież C e c y lia  Świderkówna, k tó ­
ra  -  p re z e n tu ją c  za P ia g e t em i  Claparedem  p rze b ie g  procesu  
k sz ta łto w a n ia  zainteresow ań h is t o r i ą  w różnych fa za ch  roz­
woju d z ie c i  i  m łodzieży -  proponuje u z a le ż n ie n ie  od n ich  
metod i  środków nauczania w różnym wieku szkolnym^2 .

Także M ariusz Sk ib n iew sk i w sw o je j pracy p t .  "Zn acze­
n ie  dydaktyczne h i s t o r i i  w sz k o ła c h  śre d n ich " uważa, że

и
"p r o fe s o r  musi poznać p sy ch o lo g ię  i  u sp o so b ie n ie  u c z n ia " - '- '.  
T w ie r d z i, że nauka h i s t o r i i  n ie  powinna być monotonną i  
s k ła n ia ć  je d y n ie  do p rzysw ojen ia  niezbędnego m a te r ia łu ,a le  
b ud zić zap ał i  zam iłowanie do przedm iotu , zaś "nauka szk ó ł 
śre d n ich  dążyć powinna do te g o , by u czn io w ie , k tó rz y  n ie  
p ośw ięca ją  s ię  h i s t o r i i ,  t y l e  przynajm niej z nauki g im n azja l­
n ej p o t r a f i l i  zaczerpnąć zam iłowania do przedm iotu , iżby 
p ó ź n ie j , o i l e  warunki i  praca zawodowa pozw olą, z przyjem -
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n o ś c ią , zrozumieniem i  k o r z y ś c ią  m ogli c z y ta ć  m onografie 
h is to r y c z n e , r o z w ija ją c  w s o b ie  d a le j  te n  zmysł h is to r y c z ­

ny i  zdrowy sąd o fa k ta c h , k tó ry  j e s t  podstawą rozumu p o l i ­
ty czn ego  f ,  . Dużą r o lę  p rzyw iązu je  t e ż  a u to r  do oso­
bow ości n a u c z y c ie la  zau w ażając, i ż  "dobra  metoda u b ie g ł e ­
go m istrz a  to  ja k  wyborne n a rzę d z ie  w ręku zręczn ego r z e ź ­
b ia r z a . Bez n a rz ę d z ia  i  n a jz r ę c z n ie js z y  r z e ź b ia r z , n icze go  
dokonać n ie  p o t r a f i ,  a p a r ta c z  partaczem  z o s ta n ie , choćby 
m iał n a jle p s z e  n a r z ę d z ia " ^ .

Okres międzywojenny w n ió sł w ięc do d yd ak tyk i nauczania 
h i s t o r i i  nowe t r e ś c i ,  c z ę s to  zw iązane z przeobrażeniam i 
strukturalno-program ow ym i s z k o ln ic tw a , p ocią ga ją cy m i za so ­
bą s z e r o k ie  d y sk u s je  odnoszące s ię  zw łaszcza  do m a te r ia łu  
i  celów  k s z ta łc e n ia  i  wychowania oraz -  zgodnie z z a ło ż e ­
niem now oczesnej d yd a k tyk i -  wyeksponował problem atykę za­

in teresow ań  u czn iów . Wtedy te ż  podejmowano p ierw sze próby 
badaw cze, d o ty cz ą ce  procesu  poznawczego uczniów oraz ic h  
zainteresow ań  p rzed m io to w ych ^ .

Po I I  w ojn ie  św iatow ej dochodzi do g ło s u  r e f l e k s ja  k ry ­
ty c z n a  w stosu nku  do p r z e s z ło ś c i ,  powodująca początkowo 
"pew ien  chaos m y śli i  poglądów oraz sztywnych m echanicznych 
tr a n s p o z y c ji  zasad m ateria lizm u  h is to ry cz n e g o  i  d ia le k ty c z ­
nego na przedm iot d yd ak tyk i h i s t o r i i ,  co w r e z u l t a c ie  odb i­
ło  s ię  n ie k o r z y s tn ie  na programach sz k o ln y c h , podręcznikach  
i  samym p r o c e s ie  n a u c z a n ia " ^ .

W nauczaniu h i s t o r i i  eksponu je s ię  przede w szystkim  
c e le  k s z ta łc ą c e  i  wychowawcze, programy przeładowane są  
f a k t o g r a f ic z n ie ,  ze szczególnym  uw zględnieniem  d ziejów  pow­
szechnych i  g o sp o d a rc z o -sp o łe c z n y c h . Błędy w d ob o rze , i l o ś ­
c i  i  i n t e r p r e t a c j i  m a te r ia łu  h is to r y c z n e g o , n ie d o sta te c z n e  
k w a lif ik a c je  n a u c z y c ie l i ,  pewne "z a g u b ie n ie  m eto d o lo giczn e" 
dydaktyków -  powodują spadek za u fa n ia  do h i s t o r i i .

Pod k o n iec l a t  s z e ś ć d z ie s ią ty c h  p o ja w ia ją  s ię  g ło s y  
w yrażające g łę b o k ie  za n ie p o k o je n ie  stanem wiedzy h is to r y c z ­
n ej m ło d z ie ży . Wanda M oszczeńska w "Podstaw ach m eto d o lo g icz ­
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nych nauczania h i s t o r i i  w s z k o le "  ta k  p is z e : "W żadnej chy­
ba d z ie d z in ie  s z k o ła  nasza n ie  doznawała i  n ie  doznaje tak  
w ie lk ic h  niepowodzeń, ja k  przy nauczaniu h i s t o r i i " ^ 3 .  Nato­
m iast A dela  Bornholtzow a po a n a l iz ie  szk oln ego  nauczania 
h i s t o r i i  w P o ls c e  i  w innych k r a ja ch  e u ro p e jsk ich  dochodzi 
do podobnych wniosków, d o p a tru ją c  s ię  przyczyn  i s t n i e ją c e ­
go s ta n ą  rzeczy  w s p r z e c z n o śc i między s p e c y fik ą  n a u k i, a 
m ożliw ościam i poznawczymi uczn iów . " S z k o ła  -  p is z e  -  k tó ra  
s t a ł a  s ię  k u śn ią  fra z e só w , p rzy czy n ia  s ię  c z ę s to  do t e g o , 
że  m łodzież s ta w ia  znak równania między tym co s z k o ln e , a 
tym co nudne, tym czego s ię  musi u czyć wbrew potrzebom i  
z a in te r e so w a n io m "^ . Warunkiem poprawy is t n ie ją c e g o  stanu 

r z e c z y  są  -  według a u to r k i -  zmiany w doborze m a te r ia łu  na­
u cz a n ia  o p a rte  o le p s z ą  znajomość uczniów , ic h  p o tr z e b , 
r e a k c j i  i  za in tereso w ań , k tó re  n ie  są  s t a ł e  i  niezm ienne, 
a le  u za leżn io n e  od w ie lu  czynników , w tym -  zmian zachodzą­
cych  w otaczającym  ś w ie c ie . N ależy zatem ta k  d ob ierać ma­
t e r i a ł ,  aby ro z w ija ć  um ysł, u czyć lo g icz n e g o  m y śle n ia , prze­
konywać, wyposażać w w iad o m o ści,a le  te ż  i  w zru szać. Bowiem 
"u czeń  pow inien n ie  ty lk o  rozum ieć, a le  lu b ić  h is t o r ię  /nau­
k ę / ,  n ie  ty lk o  pam iętać wyuczone nazw iska, f a k t y ,  d a ty , a le  
mieć do n ich  o k reślon y  sto su n e k "4**.

Rozważania Bornholtzow ej stanow ią w ięc kontynu ację  tych  
przem yśleń p o ls k ic h  dydaktyków, k tó rz y  ju ż  od X V III  w. zwra­
c a l i  uwagę na ważność nauczania w zw iązkach z p sy c h o lo g ią , 
zn ajom ością  m ożliw ości poznawczych uczniów i  ic h  z a in te r e ­
sowań; p rzem yśleń , k tó r e  mogą s ta ć  s i ę  punktem w y jś c ia  do 
k s z ta łc e n ia  d a lsz y ch  związków em ocjonalnych, ta k  ważnych w 
nauczaniu h i s t o r i i .  Równocześnie k sz ta łto w a n ie  pożądanych 
za in tereso w a ń , ic h  pobudzanie i  p ie lęgn o w a n ie , winno sta n o ­
w ić jed en  z celów  n au czan ia , gw arantujących je g o  efektyw ­
n o ś ć . P r z e c ie ż  "u w zględn ian ie  ro d za ju  zainteresow ań u czn ia  
i  jedn oczesn e r o z w ija n ie  nowych zainteresow ań poznawczych 
stan ów ią  ważne momenty w nauczaniu h i s t o r i i " ,  ja k  p isz ą  w 
swoim ciekawym a r ty k u le  dotyczącym  zagadnień psychodydakty- 
k i  h i s t o r i i  M aria P rzetacznikow a i  Tadeusz Słow ikow ski4 1 .



Aby jednak można j e  b y ło  uw zględniać i  r o z w ija ć , n a le ­
ży j e  najp ierw  pozn ać, co  rów nież su g e ru je  A . Bornholtzow a. 
Oto ja k  p is z e : "Musimy d ow ied zieć s i ę ,  poznać, ja k  i  na co 
re a g u je  d z ió  u czeń  sz k o ły  podstaw ow ej, uczeń  w m ie ś c ie , 
m ia ste cz k u , na w s i ,  o czym m y ś li ,  czym s i ę  in t e r e s u je  uczeń 
liceum

Pewną formę odpow iedzi na t e  p y ta n ia  stanow i następn a 
p o z y c ja  omawianej a u to r k i p t .  " 0  tru d n o ścia ch  w nauczaniu 
h i s t o r i i ” , w k t ó r e j  z o s ta ją  zaprezentow ane w yniki badań wia­
dom ości uczniów  kończących o g ó ln o k s z ta łc ą c ą  sz k o łę  śre d n ią  
w 1958 r .  Badaczka s tw ie r d z a , że n isk a  efektyw ność naucza­
n ia  h i s t o r i i  wynika z n a stę p u ją cy ch  przyczyn : r o z b ie ż n o śc i 
między h is t o r i ą  w s z k o le  a l o g i k ą ,  r o z b ie ż n o ś c i  między h is ­
t o r i ą  w s z k o le , a nauką h is to r y c z n ą  i  j e j  m etodologicznym i 
za łożen iam i oraz r o z b ie ż n o ś c i  między h is t o r i ą  w s z k o le , a 
dydaktyką i  p sy c h o lo g ią ^ ^ , /

Naw iązując do o s ta tn ie g o  sform ułow ania a u to rk a  k ła d z ie  
n a c is k  na r o lę  h is to ry c z n e g o  m yślen ia  i  w o g ó le  aktyw n ości 

myślowej uczniów : " J e ż e l i  n a u c z y c ie l wykonuje pracę za u cz­
n ia ,  podsuwa mu gotowe ro z w ią z a n ia , j e ż e l i  uczeń n ie  j e s t  
zmuszony do sz u k a n ia , b łą d z e n ia  i  znajdyw ania w ła ściw ej dro­

g i ,  re z u lta te m  są  s ła b e  w yn iki n au czan ia , brak z a in te r e s o ­
wań” ^ .

Ten nurt rozważań b ę d z ie  kontynuowany przez w ie lu  d y -
ŁiC. ftł

daktyków i  pedagogów m .in . W. Okonia '  t  A . Bornholtzow ą 

i  T .  S ło w ik o w sk ie g o ^  zgodnych co do t e g o , że -  aby k s z t a ł ­
c i ć  e fek tyw n ie  n ależy  ta k  organizow ać nauczanie przedm iotu , 

d ob ierać ta k ie  sposoby i  śro d k i d yd ak tyczn e , aby maksymal­
n ie  wyzwalać efektyw ność myślową i  postawę badawczą u cz­
niów , co te ż  winno p rzy czy n ia ć  s i ę  do w iększego ic h  z a in te ­
resow ania nauczanymi tr e ś c ia m i.

R e a liz a c ję  ty c h  za łożeń  m iała  m .in . zapewniać metoda 
problemowa, k tó r a  n ie  s t a ł a  s ię  jedn ak re c e p tą  na w sp ó łczes­
ne t r o s k i  dydaktyków oraz n ie  z y sk a ła  s z e r s z e j  aprobaty nau­
c z y c i e l i .  Zdecydowały -  ja k  p is z ą  w swym a r ty k u le  R . I l n i c -
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ka-Miduchowa i  A . Kulczykow ska -  w zględy obiektyw ne: p rze­
ładowane program y, n ie  dostosowane do n ic h , zbyt obszerne 
p o d r ę c z n ik i, brak odpowiednich pomocy naukowych, n is k i  s to ­
p ień  w yrobien ia umysłowego uczniów n ie  przystosow anych do 
d z ia ła ln o ś c i  poznawczej drogą sam odzielnych badań i  poszu­
kiwań4 8 .

L a ta  s z e ś ć d z ie s ią te  zapoczątkow ują również próby badaw­
cze  nad stanem zainteresow ań  h is to ry cz n y c h  m łodzieży4 ^ , 
problem atyka t a  zaczyna te ż  znajdować s z e r s z e  o d b ic ie  w r e f ­
l e k s j i  dyd aktyczn ej n a u c z y c ie li  praktyków-*0 .  Nurt te n  n ie  
j e s t  jednak konsekw entnie realizow an y^1 , a zagad n ien ie  
k s z ta łc e n ia  zainteresow ań h is to ry cz n y c h  uczniów j e s t  dos­
trz ega n e  n a jc z ę ś c ie j  n ie ja k o  przy o k a z ji  zajmowania s ię  in ­
nymi tem atam i, wśród k tó ry ch  ważne m ie jsce  zajm ują: a n a liz a  
wiedzy h is to r y c z n e j uczniów -  kandydatów na s tu d ia  h is t o ­
ryczn e^2 ,  rozpatryw anie m ie jsc a  i  r o l i  h i s t o r i i  w k s z t a ł t o ­
waniu postaw p a tr io ty cz n y c h  i  ob yw atelsk ich  m łodzieży-*^ 
oraz s ta n  i  uwarunkowania j e j  świadom ości h is to ry cz n e j-* 4 .

A . Suchoński w swej pracy p t .  "Przygotow anie uczniów 
lice ó w  o g ó ln o k sz ta łc ą cy c h  do studiów  h isto ry cz n y ch " zwraca 
uwagę na n iezadow alający c z ę s to , s ta n  przygotow ania kandyda­
tów u p a tru ją c  ź ró d ło  ic h  niepowodzeń przede w szystkim  w 
czynnikach  pedagogicznych i  s p e c y f ic e  przedm iotu . Autor uwa­
ż a , że do k sz ta łto w a n ia  zainteresow ań  h is t o r i ą  n ie  przyczy­
n ia ją  s ię  głów nie podające metody n auczan ia , n ie  s p r z y ja ją  
im ta k ż e  obiektyw ne warunki pracy s z k ó ł w reszcie  -  mała ak­
tywność samej m łodzieży w p oszerza n iu  wiedzy h i s t o r y c z n e j^ .

Nurt -  c z ę s to  k ry ty c z n e j -  r e f l e k s j i  nad stanem wiedzy 
h is to r y c z n e j uczniów oraz sposobami i  metodami nauczania 
h i s t o r i i  n a s i la  s ię  w la ta c h  s ie d e m d z ie s ią ty c h . U j e j  pod­
ło ż a  le ż y  -  dość powszechnie odczuwalny przez środow isko 
h is to ry c z n e  -  "odw rót od h i s t o r i i " ,  a ta k ż e : ro c z n ic a  XXX,- 
l e c i a  PEL oraz przygotowywana nowa kon cepcja  system u eduka­
c j i  narodow ej. W d y sk u sja ch , k tó r e  obejm ują n ie  ty lk o  dydak­
tyków, a le  te ż  h isto ry k ó w , socjo lo gó w  i  pu b licystów  wyrażane
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są  o p in ie  o n is k i e j  e fek tyw n o ści nauczania h i s t o r i i  oraz -  
że n ależy  temu s p o łe c z n ie  szkodliwemu zjaw isk u  p rzeciw d zia ­
ł a ć ^ .

S z c z e g ó ln ie  ożywioną d ysk u sję  nad problemami sz k o ln e ­
go n auczania h i s t o r i i  wywołał -  opublikowany na łamach "K u l­
tu r y "  -  a r ty k u ł Je r z e g o  Mikke zatytułow any "D la cz e g o  m ło - 
d z ie ż  n ie  lu b i  h i s t o r i i ? " ^ ' .  J e j  u c z e s tn ic y , wśród k tó ry ch  
z n a le ź l i  s ię  w yb itn i p o lscy  h is to r y c y  / J ,  M a cisze w sk i,
J .  T a z b ir ,  H . Sam sonowicz, J .  T o p o ls k i/-* 8 u z n a l i ,  że mło­
d z ie ż  n ie  lu b i  h i s t o r i i  gdyż j e s t  ona odperson alizow an a, od­

barwiona z m a te r ia łu  opisow ego i  an egd otyczn ego , o b c ią ż a ją ­
ca pamięć k o n ie cz n o śc ią  p rzy sw o jen ia  w ie lo ś c i  d at i  fa k tó w , 
n ie  tr a k tu ją c a  p ro cesu  dziejow ego  ja k o  in te g r a ln e j  c a ł o ś c i .

Za sprawę n a j i s t o t n i e js z ą  w nauczaniu uznano zatem s t o ­
sow anie ta k ic h  m etod, k tó re  preferow ałyby k s z ta łc e n ie  h is ­
to ryczn ego  m y śle n ia , będącego "p rzeciw staw ien iem  nauczania 

schem atycznego, dogmatyzmu, s k o s tn ie n ia , c z y l i  t e g o ,  czego  
m łodzież n ie  lu b i  i  s łu s z n ie  / . . . /  R e a liz a c ją  programu win­
na o p ie ra ć  s ię  na sta w ia n iu  p y ta ń , zwracaniu uwagi na sp ra ­
wy n ie ja s n e , k o n tro w e rsy jn e , wymagające z a ję c ia  sta n o w isk a , 
ukazywania p a r a l e l i ,  p ozostaw ian iu  m ie jsca  na a lte r n a ty w y . 
Wtedy szk o ln a  h i s t o r i a  n ie  byłaby "workiem in fo r m a c ji  o kró­
la c h , wojnach i  p o k o ja ch , a s ta ła b y  s ię  d la  uczniów źródłem 
i n s p i r a c j i  in te le k tu a ln y c h "  -  p o w ied zia ł w d y s k u s ji  H . Sam­
s o n o w ic z ^ , zaś J .  T o p o ls k i za ważne u znał k s z ta łc e n ie  h is ­
to ryczn ego  m yślen ia  ja k o  "w drożenia do m yślen ia  dynamiczne­
go le ż ą ce g o  u postaw u m ie ję tn o ś c i dokonywania zmian w za s­
ta n e j h is to r y c z n ie  r z e c z y w is to ś c i" 6 0 ,

W sform ułow aniach ty c h  sp o tk a ły  s ię  p o s tu la ty  dydakty­
ków i  uczonych -  h istoryków , bowiem, ja k  p is z e  Je r z y  M a te r - 

n ic k i :  " H is t o r ia  ja k o  przedm iot nauki s z k o ln e j bardzo c z ę ­
s to  rozm ija  s ię  z potrzebam i i  wymaganiami w spółczesn ego 
ż y c ia  / . . , /  nauczana w sposób tr a d y c y jn y , bez d o s ta te c z n e ­
go u w zględ n ien ia  za in tereso w a ń , pragn ień  i  m ożliw ości poz­
nawczych uczniów , podawana w "g o to w e j"  p o s t a c i ,  a w ięc bez
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żadnego niem al zaangażowania władz in te le k tu a ln y c h  wychowan­
ków, przeładowana masą n iep otrzebn ych  w iadom ości, nazwisk 
i  term inów, n ie  j e s t  i  n ie  może być a tra k c y jn a  d la  m łodzie­
ż y "6 1 .  S tąd  k o n cep cja  nadania nauczaniu h i s t o r i i  k s z ta łtu  
b a r d z ie j indyw idu alnego, dostosowanego do osobow ości nauczy­
c i e l a ,  a le  ta k ż e  zainteresow ań poznawczych i  p re d y sp o z y c ji 
in te le k tu a ln y c h  danego zesp o łu  u czn iow skiego . .

Poglądy t e  jednak n ie w ie le  zm ien iły  szk o ln ą  rzeczy w is­
t o ś ć ,  a rok 1980 w yzw olił d a ls z ą  r e f le k s ję  k ry ty czn ą  d oty­
czą cą  szkoln ego  n auczania h i s t o r i i .  Podejmowane wówczas 
b u rzliw e d y sk u sje  d o ty cz y ły  jedn ak zw łaszcza zakresu t r e ś c i  
rzeczowych w programach n au czan ia , te g o  aby h is t o r i a  p rze­
kazywana w s z k o le  n ie  o d b ieg a ła  od u s ta le ń  nauki h is to r y c z ­
n ej oraz b y ła  wiarygodna w o d czu ciach  sp o łeczn ych 6^ . Dużo 
uwagi poświęcano t e ż  n au czycie lo w i h i s t o r i i ,  je g o  p rzy go to ­
waniu merytorycznem u, osobow ości d y d a k ty cz n e j, e ty c e  zawo-

64dowej oraz warunkom zewnętrznym, w ja k ic h  p rze b ie ga  pro­
c e s  e d u k a c ji h is to r y c z n e j m łodzieży6'* . W zrosło te ż  z a in te ­
resow anie problemem k s z ta łc e n ia  świadom ości h is to r y c z n e j 

młodego p o k o le n ia 6 6 .
N ależy s ą d z ić ,  że rozw ażania nad szk o ln ą  edu kacją  h is ­

to ry czn ą  będą kontynuowane i  p og łęb io n e  o sz e re g  ważnych 
zagadnień dydaktycznych , wśród k tó ry ch  n ależn e m ie jsce  z a j ­
mie problem atyka k s z ta łc e n ia  zainteresow ań  h isto ry cz n y ch  
uczniów oraz nauczania h i s t o r i i  w o p a rciu  o ic h  m ożliw ości 
rozwojowe i  p otrzeby in te le k tu a ln e .

P B Z IP IS I

1 C y t .  z a : H. Poh oska, Dydaktyka h i s t o r i i ,  Warszawa 
1 9 2 8 , s .  9.

2 C y t .  z a : T .  S łow ikow sk i, Poglądy na nauczanie h is t o ­
r i i  w P o ls c e  w X V II I  w. oraz dydaktyczna k o n cep cja  Jo a c h i­
ma L e le w e la , Eraków I 9 6 0 , s .  2 8 .
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